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SŁOWO WSTĘPNE.

Z  tęsknoty do „o jczyzn y  b łęk itn ej“ zrodziły  się te 
cudne pieśni W których polskość i katolicyzm  splatają się 
z e  sobą, j a k  róże krasn e i lilje  śn ieżnej białości w kwietnym  
wieńcu złożonym  korn ie u stóp N ajw yższego.

I  jest w tych hym nach w ielka , namiętna m iłość do 
P an a lazurów i w niebow zięty  zachw yt i tkliwość prze­
dziwna. Jest w nich p ły n ący  gdzieś z  ponad gw iazd go­
ją c y  powiew W ieczności...

N ie pragnę w tych kilku  słow ach skreślić sylwetki 
Sarbiewskiego, ja k o  p isarza . N ie mam zam iaru „naukowo“ 
rozpatrywać jeg o  utworów ani zastanaw iać się nad ich genezą. 
B y ło b y  to w danym  w ypadku  zbędne. —  Sarbiewskiego 
musimy zrozum ieć i pokochać  —  bez kom entarzy. Musi­
m y odrzucić balast m ito log iczn y , który nas dziś od niego 
oddala. M usim y podziw iać jeg o  natchnione pieśni tak, ja k  
się podziw ia kw iaty polne, sw ojskie i pachnące, barwne 
i ukochane, bliższe sercu poety niż szkiełku  botanika.

Zasługi Sarbiew skiego dla P olski są niepoźyte. W iel­
ki poeta uwieńczony wawrzynem  przez P a p ież a  rozsław ił 
hym nam i swemi im ię P o lsk i po całym  świecie. I  sław a 
ta przetrw ała w ieki —  zagranicą. W  P olsce zapom niano  
o nim szybko. Jest on u nas zapoznany. C a ły  nie­
śmiertelny skarbiec jeg o  natchnienia dzięki m owie łaciń ­
skiej stał się d la  nas obcy.

A nikt z  daw nych pisarzy nie powinien być u nas 
bardziej aktualny  — j a k  właśnie Sarbiewski. D ziś bar-
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dziej n iż k ied y ko lw iek  uczuwamy potrzebę oderw ania się 
od  ziem i, W c iężk ie j w alce o by t zw racam y oczy  ku „o j­
czyźn ie b łęk itn ej“ i szukam y ukojenia u stóp K rzyża ."

P oeta  urodził się W Sarbiew ie pod P łoń sk iem  w W oj. 
P łock iem  2 4  lutego 1 5 9 5  r. T w orzyć z a c z ą ł  ju ż  w la ­
tach dziecięcych, j a k o  uczeń szko ły  pułtuskiej. IV  r 1612 
przyjęty  z o s ta ł do Z akon u  Jezu itów  W W ilnie, którego  
z  czasem  m ia ł się stać chlubą i ozdobą. K sz ta łc ił się 
W A kadem ji W ileń skiej. U kończyw szy j ą  W ykładał tam  
wym owę, a  następnie w K rożach  na Ż m udzi u czył p o ­
etyki. P ierw sze utwory, które go okry ły  s ła w ą  by ły  p o ­
św ięcone biskupowi K isz c e  (1618) i C hodkiew iczow i (1621 r ). 
W iersze te zach ęc iły  Jezuitów  do W ysłania m łodego po­
ety do R zy m u  celem  pogłębienia teologji.

P rzybyw szy do W iecznego M iasta SarbieW ski o fia row ał 
pieśni swe P ap ieżow i Turbanowi V III. P ieśn i te w sławi­
ły  imię jeg o  w R z y m ie . P ap ież u w ień czy ł skron ie Sar- 
biew skiego w awrzynem .

1626 r. poeta za tęskn ił do P olski. Z  dalek ich  k r a ­
jów  przyw iózł do o jczyzn y  ziarno śm ierci —  suchoty. P o ­
wróciwszy do W ilna (1 6 2 7 ) został p ro feso rem , a  wkrót­
ce dziekanem  na W ydziale teologicznym i filoz o ficzn y m .

W  tym czasie kró l W ładysław  I V  p o w o ła ł poetę 
na stanowisko nadwornego kaznodziei (1632). O dtąd S ar­
bieWski sta ł się n ieodłącznym  tow arzyszem  króla  z  któ­
rym się nie ro z łą czy ł ju ż  —  aż  do śm ierci. S zy bko  z a ­
skarb ił sobie bezgraniczną m iłość królew ską słodkim  cha­
rakterem , grą na har fie , na cytrze i k law icym bale, pięk-
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nym głosem i podn iosłem i kazan iam i: s ia ł s ię wkrótce spo­
wiednikiem W ład y sław a  I V  i powiernikiem najbliższym  
jeg o  serca.

1636 r. otrzym ał [biret doktora teologji W J łk a d e -  
dem ii W ileńskiej. T ow arzy szy ł królow i na łow ach w M e- 
reczu i w podróży zdrow otnej do Badenu pod W iedniem. 
D worskie życie  m ęczy ło  jed n a k  poetę coraz bardziej. 
Z aszczyty  m ąciły  jeg o  spokó j. C oraz bardziej tęsknił do 
ciszy błękitów , coraz goręcej w zdychał do samotności.

j ł ż  dnia pew nego uproszony przez króla , by powie­
d z ia ł kazan ie wobec któregoś z e  znakom itych gości cudzo­
ziem skich, poeta schodząc z  am bony uczuł straszliwy ból 
głowy. Trzeciego dnia, 2  kw ietnia 16 4 0  r., ju ż  nie żył.

Ś p iew ał na chw ałę B oż ą , ż y ł ku chwale B ożej 
i padł na posterunku.

M iłość do B og a  sta ła  się dziś zdaw kowym  fr a z e ­
sem. P okolen ie upodlone gonitwą za  groszem odwraca 
oczy  od „krainy z  lazuru i z ło ta “. W arto w takich 
smutnych czasach przypom nieć, że byli w P olsce ludzie, 
którzy poszukiw ali z ło ta  —  W krainie słońca i gwiazd, 
ludzie, których życie b y ło  jedn ą  w ielką modlitwą, a  ka ż ­
da modlitwa uskrzydlonem  życiem.

I  jes t  w m iłości Sarbiewskiego do B oga ca ły  bez­
miar b łękitnych niebiosów, c a ła  promienność słońca, ca­
ła  namiętność żywiołu,- cisze i huragany, fa l e  i płom ienie.

D ążym y  z a  pieśnią poety w krainę wiary radosnej, 
w ierzący— radośni i w dzięczni za to, ż e  na chwilę zapo-
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m inam y o ziem i sz are j, o ludzkich' z lośc iach  i o troskach 
dnia codziennego.

L a ta , które nas dzielą , p ierzchają  j a k  z ły  sen. Czu­
jem y  się b lizcy  natchnieniom jeg o  n ieziem skim , spotykając  
W czarow nym  skarbcu poety dwa n ajczarow n iejsze dla  
serc naszych skarby, dwie najjaśn iejsze gw iazdy  n a m rocz­
nym n iebie: polskość i katolicyzm .

Ju ljan  E jsm ond.
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T Ę S K N O T A  D O  O JC Z Y Z N Y  
B Ł Ę K I T N E J .

Tęsknią z a  T obą kraiu  z  błękitów  y z łota  
kęd y  dniem iasne słońce w esoło migota, 
a  nocą srebrne gw iazdy y św iatłość K ięży ca  
oczy  zachw yca

Ia k ż e  czas na tey ziem i okrutnie sie d łuży... 
K ied y ż  n adeydzie dla mnie błogi dzień podróży, 
gdy wrócę do słonecznych uśmiechniętych w łości 
pełen  radości...

O , wonczas, skoro szczęsna godzina wybiie, 
grób m óy ubierzcie w zieleń  y śnieżne leliie, 
C ia ło  sie w proch rozleci —  A duch utęskniony  
Wzięci W niebieskie strony...
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U  S T O P  K R Z Y Ż A .

U  stóp K rz y ż a , o leżu  móy, n iechaj w y p łaczę  
w szytki frasu n k i, w szytki bóle i rospacze...
K ied y  z  u fn ością  k lękam  przed Tw ą M ęką  B o ż ą  
ni m ię groźby srogiego że laza  nie trwożą, 
an i lęk nagich m ieczów ...

Czuię sie przespieczny, 
ia ko  dziecin a m ała , B o ż e  mój przedw ieczny...

A ni mię nie przerażą f a l e  szaleiące, 
ni pow ietrze ognistym deszczem  pada iące...

Tw oie przebite stopy, leż u  um ęczony, 
kochaiącem i w ok ó ł otaczam  ramiony ..

S poyrzy  na mnie... O św ieci m oią biedną duszę... 
U  stóp K rzy ża , o leżu , niechay łz y  osuszę...
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HYMN TłO MĄDROŚCI BOŻEJ.

M ądrości B oż a , o M ądrości B oża , 
rządząca  ziem ie rozległe y  m orza, 
co zam ieszkuiesz chmur tron szczerozłoty  
y  co kieruiesz gwiazd górne obroty...

W ów czas iuż Wyszłaś z ust P an a  nad P an y , 
k ied y  nie b łysn ął ieszcze blask św ietlany, 
k ied y  błękitu  królestwa b łądzące  
nie w yszły ieszcze na ten świat z  ko ły sk i... 
P ierw ey  nim X iężyc y nadobne słońce 
m rok rozświetliły rozkosznem i b łyski...

T y  czuwasz, święta, nad ca łą  przyrodą: 
n ad ziem ią, ogniem, powietrzem y  wodą...

G dy O ciec tworzył w szelak ie stworzenie, 
k ied y  młodego X iężyca  prom ienie 
ślicznie ha ftow ał migotliwym złotem , - 
T yś kierow ała wonczas gw iazd obrotem  
y  słońca y chmur...

W ieczna T obie chwała 
iżeś ciężary  świata w ym ierzała...
M ądrości B o ż a , w ieczna Tobie sława, 
iżeś w szechrzeczy n adaw ała prawa...

„R ośn ij“ —  m ówiłaś do przestronney ziemi,, 
y ziem ia kw itła p łody  rozlicznemi,
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y porasłaty  ią  zboża  ob fite, 
y  zalu dn iały  by d ła  rozm aite...
Y  pokryw ały  sie ziem skie krain y  
W góry y  pola, rzeki y  d o lin y ..■
„R ośn ij“ —  m ów iłaś  —  y  z  m orza g łęb in y  
ląd sie Wynurzał. .

P ia sek  ubrałaś W z ió ł kw ietnych ty siące ... 
P odparłaś  piersią gór chmury lecące ... 
R z e k ła ś  —  Z aszu m iał pośród m orskich  toni 
wichr a frykań sk i... R z ek ła ś  —  Y  F a o o n i  
ią ł m uskać grzbiety pagórków  p ieściw ie...
C o rozkazyw ać raczysz m iłościw ie  
to spełn ia D zień  y  N oc, Z im a y L a to ,  
W iosna z  Iesien ią płodam i bogatą, 
m iesiące w szytki y  wszytki godziny  
y  W ieczność ęa ła . .

P iękn iey sza  iesteś nad sady wiosenne, 
płodn ieysza iesteś nad plony iesienne, 
W onnieysza iesteś nad wonie bezrow ne 
szcząsney M ediey  y nad balsam ow ne 
łzy  myrrhy, y  n ad  rosy arom aty, 
nad cynam onu korę  y nad kw iaty  
ca łego  św iata...

N atchnienie twoie barziey nas posili 
nad sok BakchoW y... D o  stóp ci s ie chy li 
w szytko... O d Ciebie, naśw iętsza, z a le ż y
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y  berło  królów  y  ch w ała  rycerzy, 
forłu n n ość lu d z k a , srebra deszcz bogaty  
y  m ożn ow ładców  z ło to  y  szkarłaty ...

N i cię za trw ożą  p an y  ni tyrany...
T w óy w zrok ż e b ra k a  lich ego dosięże...
L udy a fry c k ie  y  M au ry tan y ,
Scythow ie w schodni y  S a rm a ck ie  m ęże 
¡i stóp Tw ych korn ie  s k ła d a ią  paw ęże...
Tw oie ła c iń sk ie  czcić b ęd ą  ołtarze  
Chiny, A raby , iap oń sk ie  w yspiarze...
Przed T obą  ko rz y  się y  N il  huczący  
y  naród w ody Ł y k o w e  p iią cy ,
Ciebie pobożn e p lem ię z  p ó l Pharsali,
C iebie m odlitw ą rzym ski T y ber  chwali 
y  ów  o siedm iu uściach Istr daleki 

■ y  w szytki k r a ie  na św iec ie  y  rzeki...

A  T y  sie zlituy nad nieszczęśliw em i 
lu dźm i y  p ok ó j słon eczn y  day  ziemi.
U króci, B o sk a , rzez ie  ob łąkan e, 
n iech ay  przem iną w oyny krw ią rumiane...
Ś w iat grzeszny niech się W twych łaskach ostanie... 
S p ły ń  ku nam z  niebios na chmurnym rydwanie...
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DO CHRYSTUSA.

R z ek łe ś  odchodząc: „Z egnay mi, O blu bien ico  
P oszed łeś ... C zekam  na C ię, o P an ie , z  tęskn icą , 
a  czekam  iuż tak  długo', nam ileyszy C hryste...

O to południe... G órze słońce płom ieniste.
W szelak i stwór m oc traci W p iekącym  pożarze.
Ś ród  pola spoczyw ają  po pracy żn iw iarze...
P asterz  gna stado sw oie, aby w ch łodnym  cieniu  
po zm ęczeniu  W ypocząć przy czystym  strum ieniu... 
M d leią  lasy  y łą k i  kw iatam i usiane, 
u m ilkły  ptactwa barw ą śliczną m alow ane...

A  Ty, gdzie iesteś, Panie?... G dy W szytko goreie  
cien ia p rzed  słońca żarem  w ja k ie y  szu kasz  knieie?  
l a k i  w ietrzyk cię chłodzi? M ącąc parn ą c iszę  
iakiego źród ła  szelest do snu cię ko ły sze?
N iech  C ię z e  snu nie zbudzą, n am iley szy  Chryste, 
szumem swoim łe z  naszych potoki rzęsiste.
N iechay  C i nie za m ą cą  słodkiego W ytchnienia 
rw ące sie z  naszych piersi bolesne w estchnienia...
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Z E  Ś W . K A N T Y K U .

T y  mnie unikasz Chryste, iak płochliw a  
sarenka leśna, którą y  straszliwa 
wichura trwoży w a fry ck iey  pustyni, 
gdy zamęt czyni, —

y lekki powiew z południowey strony, 
który gay pieści kwiatami natkniony... 
próżno ucieka W popłochu sarenka, 
próżno sie lęka...

C zy zim a waży listeczki zm rożone, 
czy  łow isz gromy miota niewściągnione, 
ona się trwoży y drży y  pierzchliwa 
w lesiech sie skrywa ..

L e c z  ia Cię szukać nie przestanę, Chryste, 
choćbyś się ukrył w bory przepaściste... 
„W róć do-n as P an ie“ Wołamy za  Tobą  
z  gorzką żałobą.

N a  iak i B o ż e  odszedłeś skray świata? 
Z aliś  tam, kędy  Solim ą bogata, 
czy tam, gdzie L iban  swe zielone szczyty  
wznosi W błękity?

A m oże ziem ie naw iedziłeś inne, 
gdzie K afarn au m  leż ą  wsie pustynne,
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lub gdzie B etu lii Żarki k ray , szczęśliw y  
pięknem i niwy...

Przestań  u ciekać, Chryste, nadarem no, 
bo nie ukry iesz sie nigdzie przedem ną.
Św iatłość m ię śladem  Tw oim  poprow adzi: 
ona C ię zdradzi...

Z dradzi C ię Cynthia dwuroga na n ieb ie .. 
W estchnienie dzikich  pustyń Wyda C iebie...
W  puszczę bezdenną y W dal póydziesz ciemną, 
le'cz nadaremno.

B o  gdzie iść będziesz  —  przeyście T w e obw ieści 
wiaterku powiew, co śród drzew szeleśc i... 
S trażn iczek  nocy, złotych  gw iazd  m ruganie  
Wyda C ię , P an ie...
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DO MARYI.

Gdy bez D ziecin y  słodkiey  
oglądam C ię, M aryio, 
iesteś, iako  Iutrzenka, 
od kiórey  b laski biią.

Gdy w idzę C ię z  D zieciątkiem , 
iesteś, tak twarz m iesiąca, 
z promieni złotych słońca  
nieziemski b lask biorąca.

Tuląc do piersi D ziecię, 
iaśnieiesz, iako słońce 
blaskiem zaćm iew ające  
na niebie gw iazd tysiące.
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(GDY POŚW IĘCONY IE Y  O K R ĘT  
DO INDYI ODPŁYW AŁ.)

DO NAŚWIĘTSZEY PANNY

Pani, coś iest w ładczyn ią wichury y  m orza, 
która śród r a f  podwodnych kieruiesz okręty , 
iż om iiaią zdradne wiry y odm ęty  
y  m ielizny piaskow e, y  skalne bezdroża!

W ładza T w oia niebiańska, litościwa, boża  
uspokaia wichr luty y ocean wzdęty...
N a Tw oie rozkazan ie m ilkną f a l  zam ęty  
pow racaiąc do swego piaszczystego ło ża .

N iech pod op ieką  boską okręt ten odp łyn ie  
ozdobiony w zielon e gałęzie y kw iaty...
N iechaj pow róci do nas szczęsny y  bogaty ...

N iech pom yślnie do wschodnich w ybrzeży zaw in ie  
y  niechay op ływ aiąc legendarne św iaty  
Im ię Tw oie rozsław i w dalekiey krain ie...
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DO ROZY.

Czemu sie kryiesz, o różu, 
czerwieńsza od  ranych świtów ? 
Podnieś głów ką rumieniuchną, 
córo gorących b łęk itów ..■

Podnieś g łów kę rumieniuchną... 
Z łote słońce lśni na niebie... 
W odonośne szare chmury 
uciekaią z ponad ciebie...

la k o  symbol stydliwości 
nie na śmiertelnika cz ele  
kw itnąć będziesz, śliczna różo, 
sieiąc wonie y w esele...

Iaśn ieć będziesz na ołtarzu  
P an iey  ziemi y N iebiosów... 
Iaśn ieć będziesz, śliczna różo, 
śród M aryi boskich włosów...
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DO FIOLKOW.

F iołku , iutrzenko nadchodzącey wiosny, 
pól królew icu przedziw nie radosny, 
kwiatuszku skrom ny, co wzrastasz w pokorze,, 
wieńcz skronie B oż e ...

O toczy głów ką niebiańskiey D zieciny...
Tyś Iey  nad z ło to  droższy y  rubiny... 
D roższyś nad w szytki klenoty na św iecie, 
skromności kw iecie...

2 2
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1 )0  M A T K I  B O S K I E Y .

M aryio, nieba złotego K rólow o...
Porzuć krainę słońca lazurow ą 
y  zstąp z  błękitu prom ienistych szlaków  
miedzy Polaków .

Niech z T obą przy jdzie N aśw iętsze P acholę  
z  koroną iasnych gw iazd  na boskiem  czo le , 
złotemi pióry lśniący A niołow ie,
P okóy y Zdrowie...
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P IE Ś Ń  N A  C Z E Ś Ć  N A Ś W . M A R  Y I  P A N N Y .
A B O

PUBLICZNA PROCESSYA DO KOŚCIOŁA N. M. PANNY  
W TROKACH.

I.

Idźm y... O desz ła  precz zima surow a..■
Z ielonym  listem kry ie sie dąbrowa.
W oko ło  kw iecień... W koło świat sie śm ieie  
pełen  nadzieie...

P rzed  nam i wieią M ary i sztandary. .
Idźm y za  niemi pełn i świętey wiary.
W iaterek m iękk i w iedwabiach szeleści, 
proporce pieści...

L u d  pod chorągw ią ślicznie malowaną 
idzie D ziew ice w ielbiąc ukochaną.
N a  cześć Tw ą m łodzi śpiewaią y starzy,
G w iazdo żeg larzy !

T obie w ysłaniec O lym pu skrzydlaty  
zw iastow ał p okóy  przed  laty, przed laty...
N a roskazanie Tw e Wszędy szczęśliwa 
spokoyność spływ a...

T y ś lud z żelaznych  w yzw oliła oków  
T y  Wszytkim prośbom ludzkim czynisz zadość  
W  dzień zam ien iłaś ciemność srogich m roków , 
a  smutek w radość.
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Zw iem y Cię M atką B o ż ą ...  Tobie gwoli 
B óg  nas z  obieży zdradliw ych wyzwoli.
Spraw  niech nam dobra, niech nam cnoty stawa, 
Panno łaskaw a...

N iech Cię sław im y W niebiańskim  zachw ycie, 
niech bez upadków przeydziem y przez życie. 
N iechay bez klęski w reszcie śmierć nas spotka 
przedziwnie słodka...

A  zaś po śmierci, P an n o Prom ienista, 
day  nam oglądać P an a  leżu  K rysta...
T a k  śpiewa naród, przez w dzięczne P on ary  
niosąc sztandary...
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M iiając  równie y z ielon e gaie 
pochód W sław ieniu Bóstw a nie ustaie.
N ad srebrną W ilią  śród sosnowych w zgórzy  
Echo mu wtórzy.

N iechay przysłucha sie równina ca ła  
iaką bezm ierną iest M aryi chwała.
N iechay  s i e . do N iey  modli bór y pole, 
sosny, topole...

Pochw alm y B oga, któren gromem biie. 
Pochw alm y K rysta , pochwalmy M ary ię  
N iech szum wietrzyku naszą pieśń po lesie  
daleko  niesie,

D ziew ico,.. B óstw a R odzicielko święta!..
N a cześć Tw ą rayska ziem ia uśm iechnięta 
wiosennym listem ślicznie zielenieie,
M atko nadzieie.

Tobie rozw iera niebo swe podwoie.
Z iem ia natchnieniem wita przyście T w oie, 
M atko M iłości, P rzybytku  świetlisty 
Prawdy w ieczystey.

U cieczko grzesznych... Syonu ozdobo!.. 
Pobożny naród korzy  sie przed Tobą.
A rko nowego przym ierza, D ziew ico  
Bogarodzico...

II.
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N a cześć Twą Wschodni w iaterek ko ły sze  
y  pieści czule gaiku zacisze, 
gdzie żrzódlo czyste y  srebrzyste p łyn ie  
w leśnej gęstwinie...

O Gwiazdo M orza!.. T y  iesteś na straży  
nieulęknionych pośrzód f a l  żeglarzy.
Ty strzeżesz wszędy biednego cz łow ieka, 
gdzie śmierć nań czeka .

W szytko C ię darzy ła ska m i swoiemi...
P łyn ą Ci hołdy od pokorney ziem i.
N iebo iaśnieie bosko y  spaniale  
ku Tw oiey chwale...

Iak że  płom iennie złocista twarz słońca 
z  f a l  sie różanych w ynurza św iecąca... 
la k  po błękitach żyw e ognie górą 
poranną porą...

la k  srebrnie świeći X ięż y ca  twarz blada, 
la k  śliczn ie b łyszczy gw iazd górna gromada, 
ubierająca n iebieskie przedsienie 
w Isnące prom ienie...

T y  dzień roziaśniasz iutrzenką poranną. 
Iakże  C ię nazw ać Przenaśw iętsza Panno, 
zasiadająca na O lym pu thronie 
W złotey koronie?
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K tokolw iek  iesteś... — Tyś nam m atka droga. 
P rzebłagać raczy  grom owego B oga, 
ieżeli naszą gniewien nieprawością 
zapłon ie złością ...

T ak  śpiew a naród... N ad  W aką na łą c e  
wstrzym uie barw ne sztandary w ieiące 
y na zielon ey  murawie zasiada  
ca ła  grom ada...

O dpocząć trzeba, posilić się trzeba.
Z  podróżney sakw y każdy  d oby ł chleba,
W bukową czarę czerpie zimney Wody 
gwoli ochłody...
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III.

D osyć spoczynku. Pow stańm y pątnicy  
y  chwalmy imię N aśw iętszey  D ziew icy.
O to przybliża się szy bka  y  skora 
pora wieczora.

N iechay powieią sztandary wzniesione.
Niech ie ca łu ią Z eph iry  pieszczone.
Pobożny nuci tłum niosąc znam iona:
„B ądź pozdrow iona...“

Gdzie W aka  płynie kam iennym  korytem  
ku W ilii lśnącey złotem  y  błękitem , 
tam na Tw ą chwałę pieśń korna rozbrzm iew a , 
lud którą śpiewa...

P ośrzodku  wzgórzy górskie osadniki, 
chw alebney woyny żyw iące pom niki 
Wieyskie spełniaią roboty y  Wszytki 
sielskie pożytki...

Iak ieź  wysłowią usta, iak ie  liry, 
niepokonaney Litw y bohatyry, 
biorące W iasyr sprośną dzicz pogańską 
y  zdobycz chańską?v

Gdy W ito ld  w ydarł królestwo Aurorze 
y  dzielnym  m ieczem  zaw oiow ał morze, 
świat K rześciiań sk i skry ł sie w cień paw ęża  
wielkiego m ęża...
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A on rozgrom ił A zyatów  legiony  
y  stan ął silen u w schodow ey brony  
ia k  szczy t ca lpeysk i. którego nie zm oże  
z im a ni m orze...

ni burza w ściek ła , ni wichury srogie...
C hoć stąd y  z  ow ąd grożą w oyska wrogie 
K n ia ź  W ito łd  m ieczem  odm ierza granice 
lubey z iem ice ...

P ięk n y  gdy gniewien w zapasach  boiow ych  
gore, ia k  O rion śród deszczów  zim ow ych, 
gdy w szytki gw iazdy we m głach sk ry te  gasną  
on św ieci iasno.

Z a li  ku T h racy i polom  zbroynie idz ie , 
z a li  n ad  rz ekę  P h az y isk ą  W K o lch id z ie  
a lbo  ku  z im n ej W ołdze, co w K ra in ie  
M osk iew skiey  płynie.

Św iątyn iom  pańskim  z ło ż y ł  za  o fia ry  
tuki, którem i strzela ły  T atary .
Z a p a lił tarczy  scythyjskich  tysiące  
ia k  z ło te  słońce.

W ie K rym , S arbacy ey  pam ięta ią  w ieże  
M ongołów  pogrom y  L itw y  rycerze, 
gdy W ito łd  ścigał G elony y  D a k i, 
a sprośne T hraki.
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T yś go broniła od pogańskiey  siły,
M aryio... N a  Twóy roskaz gromy biły  
Echem  pobrzeża E uxynu  od iękły ...
S k a ły  rospękły...

B łyskaw icow ym  zlękn iona migotem  
Colchida drżącem  z a ia śn ia ła  złotem .
Oświetlił czarne m eothyiskie niwy 

piorun straszliwy.

K u  źrzódłom  trwożny D on  co fn ą ł swe wody. 
D rżały  przed  Tobą pogańskie narody.
W itold, którego pod p iera łaś  męstwo 
odn iósł zwycięstwo. ,

O, m iłuiąca nas D obra D ziew ico ...
Słusznie sie T obą  brzegi W iliey  szczycą.
Z, szumem chorągwi niech płyną W niebiosy 
modlitwy głosy...

N iechay W ładysław , który  hen nad O ką  
imię sarm ackie rozsław ił szeroko  
nowe o fia ry  na T w oie o łtarze  
poniesie W darze.

W  słońca sp iekoc ie  om dlew a pieśń nasza. 
Chłodny gay  W gości pątników  zaprasza. 
N ęcą nas w dzięcznym  swoim cieniem ony 
drzewa zielony.
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Z a li sie m ylę? H ym nu święte słow a  
pow tarza c a ły  g ay , ca ła  dąbrowa, 
y  śp iew ające o lszyn y  y drżące  
strugi c iekące.

N a cześć T w ą, M aryo , leśna woda śpiew a...
N a cześć T w ą, Św ięta, szumią w szytki d rzew a... 
S zem rzą olszyny y  modlą sie fa le  
ku Tw oiey  chw ale...

32http://rcin.org.pl



IV.

Ostatnia ieno praca pozostaie  
przeyść śpieulaiący ony w dzięczny gaie, 
iść nad słonecznym błękitnym  ieziorem  
pacbniącym borem.

Niech, iak godowey pieśni Salom ona, 
y nam przyroda w tórzy zachw ycona : 
nieme zarośla, m ilczące olszyny, 
wzgórza, doliny ..

Bogarodzico!.. W  ram ionach Tw ych drzem ie 
Ten, który rządzi n iebiosa y ziem ie...
N ad iego główką aureola złota  
ślicznie migota.

W około Ciebie zapachów  tysiące : 
balsam y dziwne rozlicznie pachniące, 
fe a c k ie  zioła , z  cy licy isk iey  knieie 
kwietne oleie.

' P okarm  Twóy słodszy  nad winne iagody  
y  nad Hymettu złotolśn iące miody.
N i tak zam orskie w onieią nektary 
ni B a k ch a  dary.

Gdy kw iatem  myrrhy z  wdzięczney P alestyny  
pragniesz ucieszyć serduszko dzieciny, 
myrrha cudniejsza nad insze wonnoście 
dokoła roście.
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A żeby  uczcić P an a  leżu  K rysta  
cypry jska żrzeie  iagoda soczysta, 
y  ony nardy czyniąc woń w esołą  
w znoszą sie wkoło.

G dy Ci dokuczą kan iku ły  żary  
sosna rozpostrze nad Tobą konary  
D ąb C i y  iabłoń  od słońca prom ieni 
głow ę ocieni.

O toczm y czo ła  W z ió ł nadobne w ieńce 
y  zaśpiew aym y, dziew ki y  m łodzień ce  
na cześć M aryey ... N iech  natchnione chóry  
płyn ą W lazury...

D ziew ice: M aryo, n iechay pobożn e z iem ian ki
stroią swe g łow y w iędn ącem i wianki 
C iebie ozdabia y  z im ie  y  lec ie  
K arm elu  kw iecie.

P a c h o lę ta : leżu , niech kró le  pyszn ią s ie  koroną 
iskrzącą złotem , k lenoty  zdobioną,
T y  m asz iaśn ieyszych  blasków  aureole  
na boskiem  czole.

D ziew ice: W łosy T w e  —  ogniem paląca  ulewa.
Ich blask śm iertelne żrzen ice olśniewa, 
kiedy  sp lyw aią  w pu klach  z  śnieżney szyie 
słodkiey  M ary ie...
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’’’P acholęta: K ędziory  Tw oie, N am ileyszy Chryste 
harziey kw iecące nad słonko złociste... 
K ędziory  T w oie  —  palm a z Idumeie, 
gdy nią wiatr chwieie.

D ziew ice: W  pożrzeniu  ‘P an ny N aśw iętszey blask płonie,
iak. w uśm iechniętym  wiecznie H ezebonie, 
którego ciche rozm arzone fa le  
świecą spaniale.

Pacholęta: Pan  W oku M atk i nayduie ochłodę, 
iako go łąbek  kryształow ą wodę 
W żrLódle p iiący , gdy n aokół skwary  
niecą pożary.

D ziew ice: Rum ieńce Tw oie, N aśw iętsza P an ien ko ,
zdadzą sie oczom  czerw oną Iutrzenką, 
abo dordzałym  owocem iabłoni, 
gdy sie zap łon i.

P ach olęta . R um ieńce Tw oie, N am ileyszy Chryste 
są iak śród trawki kw iatuszki barwiste, 
ony fo rem n e m aki, ony róże 
w krasney purpurze.

D ziew ice: S łow a M ary i słodkim miodem p łyn ą,
niczem A ttyki życiodayne wino...
K a żd e  z  nich, iako an ielska m uzyka  
w serce przenika.
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iP ach olęta :

D ziew ice:

‘P acholęta :

D ziew ice:

P a c h o lę ta :

D ziew ice:

W argi Iezu sa  —  bielu sie  leliie, 
z  których św iat c a ły  w sze lką  s łod y cz  piie. 
C złow iecze dusze B ó g  słow em  zasila , 
ia k  kw iat m otyla.

N ie  tak_ złocista  w ieża W słońcu b ły ska , 
ia ko  M ary ia , gdy D ziecin ę ściska, 
kiedy  calu ie usteczka różane, 
ia k  zorza ranę.

N ie  tak rozkoszna w iosna na H ym ecie, 
ni palestyńskich łą k  pachn iące  £u)?ecre, 
ia ko  D zieciątko, skoro sie przytuli 
do swey matuli.

Z  dziew iczych dłon i rosa niebios spływa, 
ia k  balsam święty, ia k  m yrrha szczęśliw a, 
która pokrzep ia sw ą w ilgocią one 
łą k i  zielone.

D łon ie Chrystusa m aią  św iatłość iasną, 
przy  k lórey  zorza  poran kow e gasną. 
G asną brylanty przy  blasku  D zieciny, 
gasną rubiny.

M ary i piersi są czą  nektar boski 
słodszy nad Cypru p łyn , n ad  sok lesboski— 
N ikt nie w yśpiew a, nikt n ie odda czaru  
tego nektaru...
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‘P acholęta: N iebiański pokarm  pachnie iako kw iaty  
szczęsney A rabiey , iako arom aty  
miodów hybleyskich, gdy do ust D ziecin ie  
N aśw iętszey p łynie.

D ziew ice: W zorzyste szaty na skrom ney M aryi
z ą  iako liście bieluchney lelii, 
które M ary ią  y  które leliiy, 
przed św iatem  k ryi<i-

‘P acholęta: O zdoby B óstw a ślachetne a mnogie,
M aterie z ło te  y  kam ien ie drogie 
m aią szafiru  modrość, ognie brantu, 
blask adam antu.

D ziew ice: K iedy  przez niebo płyniesz, ‘Przenaświętsza,
w potokach św iatła m orze chmur sie wspiętrza, 
iakgdyby pyszna Archaniołów  rota 
sz ła  szczerozłota.

‘P acholęta : Gdy sie, o Chryste, ukarzesz W obłoku, 
kiedy zab ły śn ie szczęście w Twoim oku, 
zda sie ż e  słońce płomienney Iudeie 
iaśniey goreie...
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O  D Z IE C I Ą T K U  IE Z U S  N A  Ł O N I E  M A R Y I .

Kochaym y... W  piersiach serca nie mamy z kamienia... 
Oto pacholę, które świętość opromienia 
Wyciąga ku nam swoie bielusie rączyny...
K o g óż  nie wzruszy słodka p ieszczota “D z iec in y ?

N aw et dzikich  Gelonów srogość nie tak  sroga, 
by  sie nie u łagodzić p ieszczotam i B oga. 
l a k  cudnie prom ienieią ustka rumieniuchne, 
gdy sie śliczn a D ziecina uśmiechnie trosiuchne...

lako gwiazdy  —  tak lskn<t sie pogodne oczęta... 
lako lilijka, —  taka śnieżna szyjka święta...
Iutrzenka opasuie ukochane włoski...
Wyciąga ku nam rączki nasz Iezusik boski, 
iakgdyby pragnął Wszytkich pochwycić W ramiona 
y przycisnąć do swego litośnego łona...

K o ch a y m y ... A  kto  £oc/iać z  nas nie m oże ninie, 
ten iest ż y c ia  niegodzien, ten n iech m arnie zginie...
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LITEWSKA MODLITWA.

K rólow o świata, żm udzkje ołtarze  
wszytki wonności n iosę Ci w darze  
y uwielbiaią boskie Twe im ię ..

Chocia W L oreto abo y R zy m ie  
Większe Ci naród sk ład a  ofiary , 
nie gardzi, Św ięta, naszem i dary...

Dość masz z D alm acyey  z łotych  medali... 
W ielbią Cię ludy śnieżney Thessalii. 
H eniochowie buduią wieże, 
aby ku Tobie Wznosić pacierze  
W schód Ci y Z achód  biie pokłony  
y  J lm ery k an  ląd oddalony...

K u  niebu społem  obróćm y lica.
Oto N aśw iętsza B ogarodzica!
N a  cześć Iey w górze śpiewanie rośnie. 
E cho  mu zew sząd wtórzy radośnie.
O to wiaterku pędzony tchnieniem 
o b ło k  rozbłysnął lśniącym promieniem. 
P ły n ie  przez czyste niebo świetliste 
pozostaw iaiąc bruzdy złociste 
na nieskalanym , iasnym lazurze...

S ły szyc ie , iakie pieśni W tey chmurze? 
iak ie  h a r f  grania, iakie śpiewania ?

39http://rcin.org.pl



iak je  b ły skan ia?
„C ześć, sław a M a ry i“

K orn e m odlitw y
pow tarza echo Ż m udzi y  L itw y .., 
echo donośne, echo rozgłośne, 
doliny ciem ne, dąbrowy rośne...

Y  m y do C iebie prośby wznosim y, 
my Cię wielbim y w dzięcznem i rym y  
u stóp Tw ych, N iebios królow o z ło ta , 
sk ład a iąc  m odły y korne vota...
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W E Z W A N IE  D O  Ś P IE W A N IA  JU T R Z N I
NA CZEŚĆ NAŚW. M A RYI PANNY.

W eź harfą zaw ieszoną w spoczynku na ścienie, 
uderz w strony y  w niem y bukspan wley natchnienie...

Będziem y opiewali na w dzięczney cytharze 
ruchy światów niebieskich y  gw iazd z łote straże.

B ędziesz w ysław iał P an ią , co rządzi niebiosy, 
którey włosy na szyię w dzięcznie rospuszczone 
igraiący m uskaią zephiry  p ieszczone,..

B ędziesz  opiew ał chmury y  x iężyc y  ziem ię  
y  chlam idę m gieł w którey  złote słońce drzem ie...

P ieśn i nasze poranne nie pierwey ustaną, 
a ż  E os promiennością zap łon ie  różaną 
a ż  P hoebu s modlitwami naszem i skłoniony  
Wyiedzie na rydwanie od Indyiskiey strony...

i
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MODLITWA O ZGODĘ.

Chór pacholą t:

D ziew ice... ‘P ieśn ią s łodkiego zachw ytu  
chw alcie K rólow ą ziem i y błękitu.
N a  cześć Iey  niechay brzm ią cythary rzewne 
y  liry śpiewne.

Chór dziew ic:

A  wy, w aleczn e m łodzieńce m arsow e, 
uderzcie w bębny y  surmy boiow e 
dla uw ielbien ia ano d la gloryi 
B o sk jey  M ary i.

O ba chóry:

M o że  w zruszona skargam i naszem i
z łość  y  strach Wygna z  granic ‘P o lsk jey  Z iem i...
M o że  n areszcie n iezgoda przem inie
W la ck iey  k l in i e . . .
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D O  N A Ś W . ‘P A N N Y  C Z Ę S T O C H O W S K IE Y .
( fragment)

Święta B ogin i, chw ało Iasney Góry,
W  niebiosach wielbią C ię aniołów  chóry  
N a ziem i lud ci śle korne o fiary : 
modły y  dary

Zwróć P rzenaśw iętsza P an n o  Tw oie lice 
na m azow iecką pobożną ziem icę, 
która u stóp Twych leży  rozciągnięta, 
M aryio Święta

Y  pobłogosław  y nadm orskie ^raie, 
gdzie ziem ia bursztyn złocisty  w ydaie  
y N arew , którey rozśpiew ane fa le  
świecą span iale...
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T > 0  Ś W . E L Ż B I E T Y .
{K R Ó LÓ W EY  POR TUGALSKIEY. GDY R P. 1625-go 
ZOSTAŁA KANONIZOWANĄ P R Z E Z  URBANA VIII)

G dzie leży  G ades W d a lek iey  krain ie, 
gdzie Tagus f a l ą  złoton ośn ą p łyn ie, 
tam T w oie św ięte wznoszono o łtarze ...

Z eś  w spom agała z a  ż y c ia  n ędzarze,
dziś m ieszkasz  m iędzy gw iazdy  złocistem i...

M y  za ś  w św iątyniach tuskulańskiey ziem i 
wschodnie kad zid ła  ku T w ey czci palim y .

N iechay  poch łon ą ich pachn iące dym y  
zbrodnie cz łow iecze y  przew iny srogie 
y  nieprawości nasze —  tako  m nogie...
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D O  K R O L O W E Y  Ś W IA T A .

M at^o B oża , Królow o św iata, którey  włosy 
wieńczą gwiazdy.. W ysłuchay  pieśni, co W niebiosy 
płynie przed thron twóy święty...

Ł ó d ź  m oią na ska ły  
pędzą spienione f a l e  y  wiatr rozszalały .
Zginę bez twego wsparcia. M iey litość, o P an i,
Tyś dla rozbitków  brzegiem radosney przystani.
Tyś iest gw iazdą żeglarzy...

O d żarkich płom ieni
kaniku ły upalney  — T y nas dziś ocieni, 
iako cedrus arabski, ia k  cyprys libański, 
iako topola, co k ray  ocienia kadański. ■

W ieżo z  kości słon iow ey , którey nie pokona  
ni deszcz m iedziany, ni moc płom ieni szalona, 
ani ołów...

P oz w ó l nam , niechay Cię wielbimy 
iako Iutrzenkę wielbi lud wdzięcznemi rymi...

¡Bądź mi matką łaskawą, a ia TTobie, Pani, 
u stóp naświętszych złożę w uniżoney dani 
lutnię moią ozdobną W papieskie Wawrzyny, 
którą sławiłem syny sarmackiey krainy . . .
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Z  ‘P IE Ś N I  S A L O M O N O W Y C H .

S y p c ie  na m óy w łos, dziew czyn y ,
róże, f i o łk i  y  iaśm iny,
y sz a fra n y  y  leliie,
bo z  m iłości ledw o ży ię. .
bo dusza We m nie stroskana,
ż e  tak  dawno sw ego P a n a
nie w idziała ...

O , dziew ice, 
niebieskiego Ieruzalem ,
K arm elu  y  gór L ibanu .
D a y c ie , n iechay z  moim żalem  
zasn ę... N iechay  sen tęskn icę  
k o i na łożu  z  szafran u , 
f io łk ó w  y  Wonney róży... 
niech mię kw iatów  Woń odurzy... 
n iechay  w błogim  śnieniu mdleię... 
niech choć przez  sen m am  nadzieię.

S tą p ay c ie  cicho, cichutko.
N ie  k la sk ay c ie  w b ia łe  d łon ie  
gdy m ię słodk i sen pochłon ie...
V  przem arzę ray  n a z iem i, 
zanim  dzień na n iebosk łon ie  
z ło ty m  blaskiem  zórz  zap łon ie , 
zanim  palcam i sennem i 
oczy  przetrę...

A le  co to ?
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śród błękitu szczere złoto  
y  rubiny .. Świt różany  
gore ogniem na L iban ie  
N adchodzi U m iłowany, 
nadchodzi M oie K och an ie ...

la k o  ieleń szybkon ogi 
z a  którym  gon ią ogary  
przeskaku ie lasy, iary, 
przeskaku ie rozpadliny, 
góry, przepaście, doliny, 
nic go nie powstrzym a w pędzie... 
N adchodzi U m iłow any, 
niezadługo przy  mnie będzie...
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O  N O W O N A R O D Z O N E M  

D Z IE C I Ą T K U  IE Z U S .

K tó ż  b y ł św ietn ieyszy  n ad  ow o pacholę?  
W łosy  M u zdobią gw iezdne aureole...
Z  u steczek p łyn ą Wonności bezrow ne, 
n ektary  słodkie, m iody balsam ow n e .. 
K ęd z io ry  złote olśn iew aią szy ię  
Ś w iatłość  n ieziem ska od  k o ły s k i  biie.

W  niziuchney chatce D ziecin a  kochana  
na św iat ten p rzysz ła ... Ś ród  słom y  y  siana 
W żłoblęu leża ło  kw iląc  D z iec ię  św ięte 
w obliczu  nieba n agie y  zm arznięte...
Ś n ieg  ie p rzy sy p ał chcąc p okryć niedolę... 
K tó ż  b y ł nędzn ieyszy n ad  ow o pacholę?

“Ab / b l T o  t e " k I An
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DRUK TOWflRZYŚTWA WYDAWNICZEGO 
—  ■—  -  DZIENNIK PŁOCKI"
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